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POLITYKA. 


Otrzymaliśmy text nowego patentu o którym wspo- 
miaaliśmy w przeszłych numerach D. N., stanowią- 
cego o pańszczyznie i innych powinnościach poddań- 
czych w Galicyi. Dajemy go tu dosłownie i w formie 
w jakićj był ogłoszony, a to aby czytelników naszych 
utrzymać w ciągłćj wiedzy wszystkiego co rządy na- 
jezdnicze przedsiębiorą w urządzeniu stosunków wło- 
ścian z właścicielami. 


O REGULACYI PAŃSZCZYZNY I INNYCH 
POWINNOŚCI PODDAŃCZYCH. 


« Już najwyższym Patentem z dnia 16 Czerwca 1786 r. uzfa- 
no potrzebę wymierzenia powinności poddańczych podług po- 
siadłości i zastrzeżono sobie uskutecznienie tego wymiaru. 

a Najjaśniejszy Pan teraz najwyższą uchwałą z dnia 12 Listo- 
pada t. r. w zastosowaniu wyrzeczonego w Patencie z dnia 16 
Czerwca 1786 r. zastrzeżenia i w ostatecznóm dopełnieniu za- 
pewnionych najłaskawićj najwyższym Patentem z dnia 13 Kwie- 
tnia t. r. sozporządzeń niezwłoczną regulacya pańszczyzny 
nakazać i przytćm następujące zasady ustanowić raczył. 

« f. Połowa dochodu ze wszystkich posiadłości poddańczych, 
przez kadaster prowizoryczny wyprowadzonego, ma po odtrące- 
niu kosztów uprawy służyć za miarę powinności, państwom 
gruntowym odbywać się mających. 

« Przeto pozostająca po odtrąceniu wyrachowanćj podług ka- 
dastru drobniejszych danin, które bez odmiany pozostać mają, 
resztę na pańszczyznę policzyć i lak na posiadłość włościańską 
gruntowa podług teraźniejszćj stopy podatkowćj rozłożyć i po- 
dług klas każdemu posiadaczowi z osobna na powinność zapisać 
należy. 

« Podług tych zasad wyrachowano ogólną należność pańszczy- 
znianą i rozłożono podług stopy podatkowćj; ustanowiono też 
klasy, podług których ta należność pojedynczym posiadaczom 
gruntów poddańczych na powinność zapisaną być ma; które lu 
w załączeniu do powszechnćj wiadomości podane zostają. 

« 2, Na zgodną z Patentem pańszczyznę chałupników i ko- 
morników regulacya nie masię rozciągać; toż samo znane pod 
nazwiskiem drobniejszych danin inne daniny poddanych dla 
państwa, do których także należy w niektórych miejscach po- 
winność przędzenia, mają być i nadal oddawane. 

« 3. Każdemu poddanemu z osobna, równie jak całym gmi- 
nom, pozostaje zastrzeżonym wolny: wybor między ich dotych- 
czasową (może mniejsza) powinnością pańszczyznianą , a podług 
postanowień pod $ 1" nanowo uregulowaną; powinni oni je- 
dnakże ten wybor w ciągu roku po przeprowadzeniu regulacyi 
Urzędowi cyrkularnemu, albo exponowanemu komissarzowi 
powiatowemu oznajmić, inaczćj przypuszczonoby, że się poddają 

` nowćj powinności. 

a 4. Skoro ten termin upłynie, przystąpi się w każdćj gmi- 
nie do ułożenia legalnych, przez obiedwie strony za dokła- 
dne uznanych regestrów pańszczyzny, które będą zawierać po- 
winności kaźdego posiadacza gruntu z osobna i gminom wydane 
zostaną ; 0 ich formie i treści wyjdą poźniej bliższe postano- 
wienia. 

ROK VI. KWARTAŁ ly. 
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a 5. Uchylając odnoszący się do tego postanowienia $ t0 Pa- 
tentu o pańszczyznie z dnia 16 Czerwca 1786 r., pozwala się 
tak państwom jako też i poddanym żądać , ażeby ustanowiona 
naprzyszłość powinność pańszczyzniana, nie na godziny prawem 
oznaczone, lecz na zamian dzienny, co do jakości i ilości ozna. 
czony (na zakład) odbywała się. 

« Przytem należy się następującego trzymać postępowania. 

a. Obudwom stronom daje się czas sześciomiesięczny do osla- 
lecznego ustanowienia powinności pańszczyznianćj, do porozu- 
mienia się przez ugodę tak co do robot. w ten sposob odbywać 
się mających, jakoleż co do miary dla tychże robot ustanowić 
się mającej. 

« Przy takićj ugodzie działać będzie pan (państwo gruntu) sam 
albo też jego należycie umocowany ; ze stron zaś poddanych i to 
za każdą do robienia pańszczyzny obowiązana klassę, gminy 
także pełnomocnik, którego obierze większość należących do lćj 
klassy gospodarzów. 

«-Zrobiona tym sposobem ugoda ma być pismiennie w 8** je. 
dnakowo brzmiących exemplarzach wygotowana i Urzędowi 
cyrkularnemu, a odnośnie exponowanemu komissarzowi powia- 
towemu podana, poczóm przekonawszy się wprzód © zaszłem 
porozumieniu się, o jasnym i wyraźnym układzie umowy, nie- 
mnićj, że ta nie zawiera nic w sobie prawu przeciwnego, aibo 
dla poddanego wyraźnie szkodliwego, taż umowa zatwierdzona i 
każdćj stronie jeden exemplarz z poleceniem ścisłego jej dotrzy- 
mania doręczony być ma. Przeciwko odmówionemu  zatwier: 
dzeniu rekurs w prawnćj drodze instancyi, wolnym pozostaje. 

«a b. Gdyby w ciągu 6 miesięcy ugoda do skutku nie przyszła, 
to w razie choćby ty.ko jedna z obudwa stron domagała się ro- 
boty wymiarowćj (zakładnćj), roboty w ten sposób odbywać się 
mające , i miary tychże komissya bezstronna ustanowić pówinna. 

« Ta komissya pod kierunkiem komisarza cyrkulowego skła- 
dać się będzie z czterech, rzeczy świadomych rozjemeów, 
z których dwóch państwo, a dwóch właściwa klassa gospodarzy, 
do robienia pańszczyzny obowiązanych , większością głosów 
obierze. 

«c. Gdyby albo ze strony Państwa, albo leż poddanych 
w wyznaczyć im się mającym terminie rozjemea obranym nie 
był, natenczas wyznaczy go Urząd cyrkularny, albo exponowany 
komissarz cyrkularny. 

«a d. Ta komissya powinna się uprzednio o wszystkićm, co do 
wydania wyroku jest potrzebne, dokładnie dowiedzieć, na wypa- 
dek pod dozorem i kierunkiem komissarza cyrku. robić próby, a 
potėm mając ten wzgląd na zaszłe już gdzieindzićj ustanowienia 
miary, dać swoje zdanie do protokołu, zaczćm wynikające z wię: 
kszości głosów, albo w razie podzielonych równo głosów zuzna- 
nia kierującego komissyą komissarza cyrkularnego ustanowienie 
roboty i miary lejże, ma być stronom w formie wyroku wy- 
dane. 

« e. Stronom , sadzącym się być skrzywdzonemi zatwierdze- 
niem, albo też w braku legoż, uznanem i zaraz w wykonanie 
wejsć mającem postanowieniem , wolno jednakże nie pierwićj 
jak w rok i nie poźnićj jak w ciągu 3 lat od dnia doręczenia so- 
bie ustanowienia miary rachując, podać skargę reklamacyjną do 
Urzędu cyrkularnego , któren względem tego rozpocznie porzą- 
dną i stosówną do przedmiotu rozprawę i zadecyduje o słuszności 
skargi, przeciwko którćj to decyzyi wolno wyżćj rokurować. 

g 6. Uskutecznicnie regulacyi pańszczyżny i wszelkich na nią 
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ściągających się środków, będzie pod dozorem, rządu krajowego , 
galicyjskiego rzeczą Urzędów cyrkularnych i ich komissarzy po- | 


wiatowych, które też odbiorą w tym celu potrzebne i stosowne 
dó rzeczy instrukcye. 0 yt , 

« 7. Te najwyższe rozporządzenia nie tyczą się Bukowiny. 

« Stosownie do najwyższego polecenia nadzwyczajnego pełno- 
moenego Komisarza Nadwornego, Rudolfa. Hr. Stadiona etc. » 


Oznaczenie klas dla pańszczyzny pieszej: 


« Od posiadłości gruntu z której płaci się podatku gruntowe- 
go podług stopy podatkowćj z r. administracyjnego 184576. 

« Klassa 1. nad złr..... kr.. „do zir. 1, kr. 20 9,16 odrabia 

«Klassa I, nad złr. 1, kr. 20 9715, — do zir. 2, r..14 5715 
odrabia rocznie dni 52. 

« Klassa HL. nad złe, 2, kr. 145715 — do złr. 3,kr.8 1415 
odrabia rocznie dni 18. s ; 

« Klassa IV. nad złr. 8, kr, 8 1715 — do złr. 4, kr. 5 12/16 
odrabia rocznie dni 104. : 3 

« Klassa V. nad złr. 4, kr. 1 12715 — do złr. jak, wiele 
bądź, odrabia rocznie dni 156. © 

w Do tych pańszczyzny piesżćj ustanowionych klas, liczyć nale- 
ży tych wszystkich gospodarzy gruntów, którzy dotąd tylko pań- 
szczyznę pieszą czyli ręczną o:lrabiali, chociażby opłacany przez 
nich podatek był jakbądź wielki. » 

Oznaczenie klas dla pańszczyzny ciągłej. 

« Klassa 1. nad złr, 8, kr. 8.17415— do zlr. 4, kr. 12715 oil: 
rabią rocznie dni 104 jednosprzężajnych, lub 52 dwusprzężaj- 
nych, w miarę jak dotąd pańszczyznę odbywał, pojedynka lub 
dwusprzężajem. 

« Klassa Il. nad zti 4, kr. (1 12715 — do złr 6, kr. 43 od- 
rabia rocznie dni 156 pojedynką, lab 78 dwusprzężajem, w miarę 
jak lo dotad odbywał. 

«Kassa HUI, nad złr. 6, krs 48-= do zł. 7, kr. 36 11415, odrabia 
rocznie dni 104 dwusprzężajem, lub'88 trojsprzężajem, w miarę 
Jak dotąd odbywał dwusprzężajem lub trojsprzężajem., 

«Klassas LV. nad złr. 7,kr.:36 11715 — do złr. 12, kr. 
18 13710, odrabia rocznie dni 156: dwssprzężajem, lub 132 
trojsprzężajem, w miarę jak dotąd odbywał. roq 

Klassa V. nad: złr. 12, kr. 18:137ł5 —— do*zlr. (4, kr. 
38 2710, odrabia rocznie dni 156 trojgiem, lab 104 czworgiem 
bydła, w miarę jak to dotąd odbywał: 

«Klassa VI. nad zir. 14, kr.'38-2,15= do zł.jak wiele bądź 
156 dni ciągłych ezworobydlnych. 

« Do klas pańszczyzny ciągićj , liczy się tych wszystkich po- 
siadaczy gruntu, którzy dotąd ciągłą robili i więcćj jak 3 zir., 
8 115 kr. podatku opłacali. » Ri 


Poźnićj poczynim uwagi nad tym patentem, 


IZBA DEPUTOWANYCH FKAN, — PARAGRAF O POŁSZCZE. 


W numerze 303. Dzien. Narodo.. daliśmy poznać 
naszym czyłelnikom. paragraf adresu dotyczący Kra: 
kowa proponowany przez Komissą. Nad paragrafem 
tym izba rozpoczęła dyskussyą d. 3 b.m Lubo pod 
wgiędem pryncypiow żaden z mówców Izby Deputo. 
nie postawił sprawy polskićj na, punkcie, na który ją 
wzniosł Hr, Montalembert w Izbie Parów, pod wzglę- 
dem wszakże praktycznym niektórzy z nich pojęli ją 
i pesędątawnki w. sposób zadawalniający. Między nimi 
głos Pana de Falloux, zasłaguje na szczególną uwagę 
Polaków,chociaż ten jako pochodzący od deputowanego 
nowego i nie znanego jeszcze , uszedł nie postrzeżony 


od dzienników. i publiczności francuzkićj. P. de Fal 


loux zbiwszy zdanie P. Thiersa utrzymującego w r. 
1831, że Polska z położenia swego geograficznego nie 
ma warunków potrzebnych istnienia , zdaniem Napo- 
leona , który istnienie to naszćj ojczyzny uważał nie- 


| 
| 
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tylko za możebne, ale zą potrzebne! zaskonieczne dla 
Europy, przyszedł do wykazania postępowaniem od- 
wiecznćm naszych wrogów, iż wypadek Krakowski 
nie mógł być bynajmnićj. dla rządu francuzkiego wy- 
padkiem niespodzianym. porod cą 


« Wcielenie Krakowa jest w moich oczach , powiada P, de 
Falloux , wypadkiem rozmyślnym i wystudowanym. 0 >? 

« Jest to wypadek wynikający z nauki 18 wieku, ztćj nau- 
ki przewrotnćj , która była użytą do pierwszego podziału Pol- 
ski, i którą całkowicie znajdujemy w depeszach r. 1847, 
w postępowaniu grabieżców i w ich usprawiedliwianiu grabieży. 

« Polsżcze zaszkodżono więcćj oszczerstwem jak gwałtem; 
czyniono to dawnićj i dziś. Austrya zawsze nie wstydziła. się 
utrzymywać, że Polacy są złymi sąsiadami. Wyrzuł ten nie może 
wszakże sięgać daleko „gdyż w pewnćj: epoce, Polaey 'nie byli 
dla nićj złymi sąsiadami ,. wtenczas mianowicie, kiedy wydarli 
Z rąk Turka berło cesarskie, by go zwrócić calc jego prawemu 
posiadaczowi. J 

« Zbijam ta zdanie upowszechnione , to jest, jakoby Polacy 
byli zawsze narodem swawolnym i nierzadnym , który trzy mo- 
carstwa dokończyły wtenczas, kiedy ow sam się' dobijał, Nie , 
Mości Panowie , to fałsz , trzy zaborcze mocarstwa doszły do 
swego celu , siejąc same śród niego zamieszanie i zepsucie. Nie, 
naród polski nie odrzucał rad madrych i przezornych, i wtedy 
właśnie kiedy przygotowywał się wprowadzić je w wykonanie, 
wtedy kiedy postanowienia jego sejmów dążące do zaprowądze- 
nia tronu dziedzicznego i do ustalenia potęgi państwa przez mą- 
dre i energiczne reformy, dały uczuć tzem przewró!tnym rzą- 
dom że łup im z rąk się wymykał , wtedy to , powiadam, rzu- 
cając intrygi i pólnajazdy, sąsiedzi ci zadali Polszeze /cios sta- 
nowczy. f (i 

« Toż samó powtórzyło się i dziś z Krakowem. » 


Następnie. P. de Falloux. zrobiwszy uwagę; iż trzy 
mocarstwa niszczące rzęczpospolitą krakowską, rzuci- 
ły Fracyi urągający wyzyw, Fracyi corocznie prote- 
ODW, ads HAI Als pokry narodo- 
ości , rozważa czy Francya ma słuszną przyczynę tak 
dalece lękać się wojny, którą ją straszą trzy północne 
mocarstwa, 


« Dziwi mnie, rzecze, iż pewna okoliczność uchodzi powsze- 
chnie uwagi, to jest, że jak dla osób pojedynczych tak i dla na- 
rodów, stróże więzień są o tyle niewolnikami , co i sami więźnio- 
wie; kiedy kto ma.u siebie naród do strzeżenia , zaiste ten nie 
może grozić innym, bó go opuścić nie może bez wielkiego dla 
siebie niebezpieczeństwa ; kto nie może zrobić kroku bez ujrze- 
nia przed sobą i za sobą powstających ofiar , ten; nie może gro- 
zić innym wojną i najazdem. 

«'A więc, Panowie, co do mnie, ja wierzę w wolność na- 
szego działania , i wzywam was do takowego. 

« Działanie to przedstawia mi się pod dwoma kształtami : 
dyplomatycznym i narodowym. Dyplomatyczny należy do rządu 
odpowiedzialnego za swe czynności i lakowym się nie zajmuję, 
ale narotlowy należy do nas, i wtym celu w zywam was Panowie 
do wypełnienia waszego obowiązku , do naznaczenia gy od dziś 
dnia znamieniem waszym. 

a Od dziśdnia potrzeba, aby rozbitki Polski które przyszły, 
szukać u was gościnności, znalazły nietylko gościnność , szlą- 
chelność i braterskość prywatną, ale trzeba aby znalazły szla. 
chelność i braterskość narodową. Chciano zdusić ostatni zaród 
Polski p wam należy podnieść ten zaród, należy abyście zgror, 
madzili tę młodzież rozproszoną po waszych szkołach i utwo- 
rzyli pólk choć jeden , na klóregoby chorągwi powiewał stary. 
orzeł polski, któregobyście uznali i powitali wśród wojsk wa- 
szych. "Trzeba okazać iż bronicie tego co chcą zniszczyć inni., 
iż je chcecie dochować na przyszłość o którćj nigdy nie rozpa” 
czacie.» 


Potém zabrał głos Xiądz de Genouile; także nowy 
deputowany.Głos jego był znakomity pod wielu wzglę- 
dami, ale najważniejszy pod tym, że mówca propono: 


t 
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wał;aby Izba ogłosiła urzędowanie iż traktat Wiedeński 
Vrancyt jak Polski nie zobowiążywał; traktat który 
zasańkcyonował / zbrodnie popełmone na Polszcze i 
zwane Francyą. Dlatego wnosił, aby wyrazy E 
ragrafu : dochowanie zobowiązań i pogwałcenie trakta- 
tów były wyrzucone, Lecz wniosek ten X, de Genoude 
nie będąc przez nikogo więcćj popartym, Izba przy- 
jęła paragraf proponowany przez Komissyą i takowy 
zawotowała jednomyślnie. Powtarzamy go dla lepszćj 
pamięci, brzmi on następnie : 

« Wypadek niespodziewany naruszył stan rzeczy 
« ustalony w Europie ostatniun traktatem: Wiedeń- 
« skim, Rzeczpospolita krakowska, kraj niepodległy i 
«neutralny, została wcielona do cesarstwa Austrya- 
«ckiego. Francya szczerze pragnie szanowania nie- 
« podległości państw i dochowywania zobowiązań , od 
« których żadne mocarstwo nie może się uwolnić , bez 
« uwolnienia razem innych. Protestując przeciw temu 
« pogwałceniu traktatów, zadającemu nowy cios sta- 
« rożytnéj narodowości“ pelskićj, W. K. M. dopełniła 
« wzniosłego obowiązku, i godnie odpowiedziała 
« sprawiedłiwemu oburzeniu publicznego sumienia.» 

W ten sposób została załatwiona chwilowo sprawa 
polska w Ibach Francuzkich ; mówimy chwilowo, bo 
jakkolwiek jest ona nie miłą i uprzykrzoną, nękać ich 
nie przestanie, aż Polszcze będzie oddana sprawiedli- 
wość w inny jak słowny sposób. Wszyscy uznali nie- 
tylko pogwałcenie, ale zupełne zniszczenie traktatu 
Wiedeńskiego, wszyscy czują i widzą iż on nie istnie- 
je, ale nikt prawie nie śmiał oświadczyć się przeciw 
czynowi trzech mocarstw w sposób prówokujący, 
w sposób mogący Francyą wprowadzić do wojny. 
Rząd, konserwatorowie i opozycya wojny się boją, 
wojny nie chcą ; leez dlatego że się jéj boją i niechcą, 
mieć ją będą; obawa wojny jest najgorszym środkiem 
ku jéj uniknieniu, tchórzostwem nikt sobie długiego 
nie wyjednał pokoju. mixi 


NEKROLOG, 
(Nadestano)\. 


Zmarły w Paryżu dnia 28 Stycznia r. b. Izydor Sobański , 
urodził się 16 Listopada r. 1196, na Pobereżu, w części tak 
zwanćj województwa Bracławskiego, z rodziców (*) możnych i zaj. 
mujących w gronie ziemiańskiego obywatelstwa „ znakomite sta- 
nowisko. W dzieciństwie swem. pielęgnowany był od najczulszćj 
matki, która go odumarła w ósmym roku życia , dostawszy za« 
raźliwej gorączki od chorujących obłożnie kmiolków , codzien= 
nie przez nią odwiedzanych. Wkrótce osierocony i przez ojca; 
przeszedł wraz z bralem swoim Alexandrem, pod opiekę stryja 
M chała Sobańskiego, spółuczestnika prac Czackiego w Ko- 
missyi Edukacyjnćj, znanego krajowi z wielostronnego światła 
i przewagi charakteru. Skutkiem wiekopomnych starań  Czac- 
kiego i stałćj troskliwości Xięcia Adama Czaloryskiego , wznio- 
sły się wówczas w Litwie i na Rusi, liczne zakłady wychowania 
publicznego, którym winny kilka z rzędu pokoleń , zaszczepie= 
nie dobrych prawideł i umysłowe usposobienie , dotąd jeszcze 
między niemi przechowujące się. Gimnazyum Krzemienieckie 
stało się szczególnym celem gorliwości obu mężów, pragnących 
z tej szkoły uniwersytet dla Rusi utworzyć. lzydor Sobański 
w nićm odebrał wychowanie, uczęszczał na wykładane nauki i 
umiejętności , a ile obdarzony najbystrzejszą zdolnością , wyro- 
bił w sobie przez prawdziwe pojęcie oświecania się, tén Zapas 
moralnćj strawy i umysłowego bogactwa y congo uważać kazały 


() Z ojca Mateusza Sobańskiego i matki Tekli Orłowskićj, 
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za wysoce ukształcónego człowieka, Dom. leż stryja, siedlisko 
prawości, przedstawiał mu wzory do naśladowania, któremi 
w pośród licznego rodzeństwa, miał porę przeniknąć się i ugrun- 
towić. W pierwszćj młodości ożeniony z Seweryna Potocka , 
lat kilka przepędził na zwiedzaniu obcych krajów , skąd wie- 
lorakie ulepszenia w gospodarstwie rolniczćm wywiozł, i 
przemysł cukrowarstwa z buraków, dziś tyle dla Rusi korzystny, 
jeden z pomiędzy: najpierwszych zaprowadził. Zamieskawszy 
w swych dobrach , w tćj ziemi wedle słów Trębeckiego , mle- 
kiem i miodem płynącćj, zamyślał przedsięwziąć rozumowane 
postępy,, jakie można było pogodzić z potrzebami i politycznćm 
położeniem kraju. Kwitły wioski jego w bogactwo i dostatki, a 
taki stan ich nie był wypadkiem , czasowych. zapasów lub hoj- 
nćj jałmużny, częstokroć dla ubóstwa nie szczędzonćj , lecz 
wynikł z wiernego dochowania zobowiązań do należytości i po- 
winności zobopolnych. Te zamiary działalności ziemiańskićj, roz- 
szerzone jeszcze wezwaniem go przez ufność rodaków do zaj- 
mowania urzędów zaszezylnych (**), przerwane zostały powsta - 
niem Warszawy, i 
Odgłos rozpoczętego boju nad Wisłą, przeznaczał Izydora 
Sobańskiego na inne pole czynności : moiemał on (a póżniej- 
sze dzieje zdanie sprawdziły), iż za najpierwszćm wstrząśnie- 
niem Warszawy, kraj w najabidzićj zamierzchłych nawet za- 
kątkach, ruszyć się i uzbroić był powinien. Jednak Podole i 
część Ukrainy, będąc okrążone trzema korpusami wojsk rossyj- 
skich , przedstawiały najmnićj sposobności na wystąpienie do 
boju. Minęło więc. kilka miesięcy na wzajemnóm od obu stron 
czalowaniu siebie; zwłoka stąd wyrodzona, z natury swćj naj- 
niebezpieczniejsza , zniewoliła wielu ku tajnemu wyniesieniu się 
do walczących szeregów, wielu znowu rząd pochwytał i wgłąb 
Rossyi zasłał :: kraj widocznie wypleniał się z obrońców i pu- 
sloszał , pozostawało przerzedzonej szlachcie albo wychylić się 
pojedynczo na teatr wojny, albo Świętą iskrę przytłumić , nie 
ożywiwszy ludu- wiejskiego duchem niepodległości i męstwem 
do wspólnego wybicia sięna wolność. Wówczas Izydor Sobański 
w towarzystwie brata swego i Wacława Rzewuskiego, oraz kilku 
najbliższych sąsiadów, pierwszy: wybuchnął na Rusi, powsta- 
wszy zbrojno we wsi swćj Piątkówee z siłą kilkaset głów wyno- 
szącą , po największćj części: z włościan złożoną, oddawszy się 
porl dowództwo Rzewuskiego jako doświadczonego żołnierza , 
powstanie, Piątkowieckie wyruszyło w kraj , powołując do broni 
wiernych sprawie narodowćj. Pod jego zasłoną, rosły i uzbra- 
jaly się zastępy, mocniejsze sercem niż orężem, gdyż wszystka 
broń uprzednio przez rząd uprzątnioną została. Wśród otwo- 
rzonych bojów, Izydor Sobański acz dotknięty niewczesną cho- 
roba , nie opuścił jednćj potyczki i do każdćj czynnie należał. 
Po niepowodzeniu doznanćm od powstańców u Daszowa, roz- 
pierzchłe hufce jęły się gromadzić około Alexandra Sobańskie- 
go, ile że nieustraszonego i przytomnego wśród klęski, samo 
niebezpieczeństwo położenia, wodzem go wskazywało. Jakoż 
przy bracie swoim Izydor Sobański, wziął udział w świetnych 
zwycięziwach, otrzymanych pod Obodnem i Tywrowem , go- 
dnych zaiste lepszćj przyszłoci. Kiedy powstanie Rusi parte 
przemocą sił o tylekroć wyższych , ujrzało się zmuszonėm wejść 
do Galicyi , łzydor Sobański w kilka dopiero tygodni ze słabości 
wyleczony, udał się wprost. da wojska, gdzie zaciagnął się do 
560 półku ułanów imienia Zamojskich. Z tym półkiem czynny 
był w wyprawie Generała Ramorino, i za szszczególna odwagę 
nagrodą krzyża wojskowego ozdobiony został. Dla szczątków 
powstania narodowego , skupionego pod tę porę w Galicyi , na- 
stręczały się rozmaite drogi, wszystkie równie przykre jak żało: 
bne „ bodo długiego a może wiecznego rozstania się z krajem 
wiodące ; wszelako, mimo zakazow miejseowćj władzy, jedni 
zdołali osiedlić się wśród, bratnich rodzin „ inni na wieść amne- 
styi do kraju wrócili. | rÀ 
- Sobańskich jako dowodzców najpierwszego na Rusi powstania, 
głowy były ocenione; nie mogli więć tuszyć, aby im bez zu. 
pelnćj w losie przemiany, wolno było spocząć u domowego 
ogniska; tęskne tułactwo przypadło w podziale Izydorowi Só- 
bańskięmu ; przyjął je. bez. szemrania, kojąc “bolesť nadzieja 
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